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SZYK ENKLITYK WERBALNYCH W POLSKICH GWARACH

1. ZAŁOŻENIA METODOLOGICZNE

Swoboda szyku cząstek werbalnych w gwarach jest zjawiskiem na ogół 
znanym, jednakże warto dodać, że ma ona pewne ograniczenia. Artykuł 
ten stawia sobie za cel pokazanie tych ograniczeń oraz odchyleń od nich. 
Obszerność i złożoność problematyki każe jednak podporządkować sposób 
przedstawienia problemu określonym założeniom.

Przede wszystkim idzie tu o zawężenie badań do materiałów gwaro­
wych K . Nitscha i F . Lorentza x, które przyjmuje się za reprezentatywne 
dla badanego zjawiska w gwarach. Kolejnym zawężeniem jest uwzględ­
nienie w artykule tylko szyku enklityk werbalnych i w obrębie tylko 
dwóch form fleksyjnych, tj. czasu przeszłego i trybu przypuszczającego, 
gdyż dla tych właśnie form zapisy gwarowe dostarczają obfitych danych 
materiałowych.

Tak zebrany materiał będzie tu rozpatrywany ze względu na działanie 
prawa Wackernagla 1 2, tj. dążenie enklityk do znalezienia się na drugim 
miejscu w zdaniu —  za pierwszym samodzielnym akcentowo członem zda­
nia, bez względu na to, czy enklityka łączy się z tym członem treściowo, 
czy też nie —  i ewentualne odstępstwa od tej reguły.

Ponadto należy wyjaśnić, że w artykule pominięte zostały formy czasu 
przeszłego i trybu przypuszczającego z zaimkiem (z wyjątkiem Kaszub), 
ponieważ w tych formach dawna enklityka została zastąpiona przez obli­
gatoryjny zaimek osobowy. Natomiast kaszubskie formy z zaimkiem 
(w trybie przypuszczającym) są tu rozpatrywane, gdyż cząstka -by ma 
na tych terenach ustawienie enklityczne, a ponadto jest to w zasadzie 
najczęstszy sposób tworzenia trybu przypuszczającego na Pomorzu3.

1 K. Nitsch, W ybór polskich  tekstów gwarowych, Warszawa I960 (dalej skrót KN). 
Er. Lorentz, Teksty pom orskie (kaszubskie). Kraków 1913—1926 (dalej skrót Lorentz).

2 Zjawisko to ujął w formę prawa z zakresu szyku wyrazów J. Wackernagel 
w pracy: Tiber e in  Gesetz der indogerm anischen W ortstellung, Tndogermanische Forschun- 
gen, T. 1, 1892, s. 333—435.

3 Por. mój artykuł na ten temat: P o lsk i czas przeszły i  tryb przypuszczający z zaim kiem . 
Prace Językoznawcze WSP w Krakowie. It. 1970 z. 38, s. 91—-108.



142 Teodozja Rittel

2. ZASADY KLASYFIKACJI MATERIAŁU

Przyjmując za układ odniesienia prawo Wackernagla otrzymuje się 
dwie możliwości grupowania materiału. Pierwsza z nich pozwala wyodręb­
nić enklityki ze względu na „zgodność" z tym prawem. Oczywista, że 
zgodność ta obejmuje zarówno ustawienia przedczasownikowe jak i nie­
które poczasownikowe, tj. jeśli czasownik stoi w absolutnym nagłosie, wy­
stępuje po przeczeniu i po spójnikach proklitycznych i, a. Druga zaś służy 
wydzieleniu odchyleń od tak rozumianej zasady „zgodności". Zachodzi tu 
jednakże potrzeba dokonania wewnętrznego zróżnicowania w obrębie tych 
odchyleń. Eóżnicowanie to jest oparte zarówno na motywacjach diachro- 
nicznych jak i synchronicznych. Ten podział pozwala wyodrębnić grupę 
przykładów, których historycznie rzecz biorąc prawo Wackernagla nie do­
tyczyło (wyrazy atoniczne w pozycjach ortotonicznych). W  ramach dia- 
chronii znajdują się również takie ustawienia, które zwyciężyły dziś w ję­
zyku bułgarskim (prokliza bułgarska), a nie stanowią zasady w innych ję­
zykach słowiańskich4.

W  obrębie synchronii zachodzi potrzeba rozważenia odchyleń ze względu 
na możliwość krzyżowania się tendencji Wackernaglowskiej z nowym 
prawem szyku cząstek samodzielnych akcentowo. Idzie tu o powtarzanie 
elementów werbalnych lub powtarzanie schematu (kontaminacja szyku 
enklityk w zdaniu z szykiem w grupie wyrazowej, tj. w połączeniu z cza­
sownikiem).

Wreszcie ostatnie grupy odchyleń wyodrębnia się przez porównanie 
zapisów gwarowych z analogicznymi odchyleniami występującymi we 
współczesnym języku polskim pisanym i mówionym. Grupy te różnią się 
między sobą miejscem słowa posiłkowego prepozytywnego i postpozytyw- 
nego we frazie, tj. w jednym przypadku idzie o ustawienie końcówki wer­
balnej —  za pierwszym samodzielnym akcentowo wyrazem po cezurze 
(może nim być także czasownik), w drugim zaś o podkreślenie przy po­
mocy elementu werbalnego dowolnego wyrazu w części przedczasowniko- 
wej, byle nacechowanego funkcyjnie w strukturalnym rozczłonkowaniu 
zdania.

Różnorodne kryteria klasyfikacyjne odchyleń od pozycji Wackernagla 
wynikają, jak o tym była mowa, z właściwości badanego materiału, który 
poświadcza wszystkie możliwe pozycje cząstek werbalnych, jakie wystę­
powały w historii języka polskiego, lub występują do dziś w którymś 
z języków słowiańskich.

Całość ustawień cząstek werbalnych w polskich gwarach sprowadza się 
do siedmiu typów. Wśród nich wystąpiły cztery możliwości połączeń w pre- 
pozycji, tj. absolutny nagłos, pozycja zgodna z prawem Wackernagla, po- *

* Por. F. Sławski, Miejsce enklityki odmiennej w dziejach języka bułgarskiego. Kra­
ków 1946; E. Berneker, Die Wortfólge in den slavischen Sprachen, Berlin I960.
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zycja rytmiczno-logiczna i prokliza; oraz trzy możliwości ustawień koń­
cówek werbalnych w postpozycji, tj. czasownik stoi na pierwszym miejscu 
w zdaniu po przeczeniu i spójnikach proklitycznych, czasownik w innych 
niż wymienione pozycjach oraz typ kontaminacyjny pre- i postpozycyjny. 
Możliwości te można zilustrować następującym schematem:

Enkl +  Verbum -f  Enkl

1 ©  3 4 ©  2 3 * 84

W  zaprezentowanej dystrybucji ustawień końcówek werbalnych w gwa­
rach tylko dwa połączenia zgadzają się z prawem Wackernagla, tj. typ 
drugi z części przedczasownikowej i typ pierwszy —  poczasownikowy. Po­
zostałe traktuje się w artykule jako odchylenia od tej zasady, przy czym 
typ trzeci przedczasownikowy, ze względu na podkreślenie elementów bądź 
logicznych, bądź rytmicznych został w artykule rozdzielony.

3. SZYK ENKLITYK WERBALNYCH W CZASIE PRZESZŁYM GWAROWYM 
— STATYSTYKA I ODSTĘPSTWA

Zbadany materiał zaświadcza, że w gwarowym czasie przeszłym 
utrzymuje się jako dominująca zasada —  zgodność z prawem Wacker­
nagla. Na stwierdzonych 407 przypadkach, wynotowanych z tekstów 
K . Nitscha i Fr. Lorentza form czasu przeszłego, 324 formy, tj. 79,4% 
stanowią użycia zgodne z tym prawem. W  obrębie poszczególnych dia­
lektów —  najniższym procentem zgodności charakteryzuje się Wielkopol­
ska (62,7 %) —  a maksymalnie zgodna z tym prawem jest Małopolska 
(81,1%). Tym samym najwyższy stopień odchyleń wykazują teksty gwa­
rowe Wielkopolski (37,3%), najmniejsze odchylenia są w gwarach Mało­
polski (11,9%). Wprawdzie Kaszuby (31,1%) i Mazowsze wykazują w wiel­
kościach względnych znaczne odchylenia od reguły, jednakże ich wartość 
dowodowa maleje, gdy się uwzględni niskie wartości bezwzględne, tj. 9 przy­
kładów odchyleń na Kaszubach i 11 przykładów na Mazowszu.

Z kolei należy rozpatrzyć dystrybucję w obrębie rodzajów odchyleń 
od pozycji Wackernagla w gwarach. W  badanym materiale wystąpiły
84 niezgodności z tą regułą, co stanowi około 20,6% badanych przypad­
ków. Generalnie można stwierdzić, że bardzo często występują ustawienia 
ortotoniczne związane z autonomią dawnych słów posiłkowych. Polegają 
one na umieszczaniu końcówek werbalnych w absolutnym nagłosie i po 
spójnikach proklitycznych (typ I , por. tabelę nr 1). Użycia te poświad­
czają zapisy:

l ës lîyoe zróbiyl (z Kaszub) Lotentz 706. Źmy s'e polclun'el'i (z Małopolski) KN nr 205; 
Ałmy s'e umuv’él'i ib. Zey boya tam, gje tyn lcoiśćóu jes, Tcolbasa ze% rolióua, zey mu- 
в ' а у а  pomoc. (ze Śląska) KN nr 37; Gfe moslcrovel Sym spśedou zesn'ikovi (z Wielkopolski)
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KN nr 288; Ji zym s'e pyto u (il.) KN nr 290; Kiej wzad przyjedzie, a go się zapytas: 
no, aś przywiósł co? (z Mazowsza) KN nr 367; tom szły, am jecli nie widziely (z Lubaw­
skiego) KN nr 416;

Najliczniej jednak reprezentowane są w badanym materiale gwarowym 
takie odstępstwa od prawa Wackernagla, które w języku polskim poja­
wiają się dość często dopiero od X V I I I  w.5 i polegają m. in. na tym, że 
cząstki werbalne umieszcza się za pierwszym samodzielnym akcentowo wy­
razem po cezurze. Miejsce to może zajmować również czasownik (por. 
tabelę nr 1). Jeśli idzie o poszczególne regiony dialektalne, to w przy­
padku Małopolski przeważają przypadki tych „nowych odchyleń*1 ryt- 
miczno-logicznych (typ V  i V I  por. tabelę nr 1).

a) Tyo I iageś cloveka znał KN nr 53; / ântek | iuzâm pśysey? KN nr 168; Ve dvoSe \ 
jakem robił KN nr 201; dawni | ni mógeś przody iś spać KN nr 122; la  z Egiptu \ yl'ib 
jadem KN nr 153; ałem ci zaroś nie łotpiesował, bo | byełem bardzo chlory KN nr 198;

b) F  pyńjałek || po Icśynj a Jc poieyoł KN nr 42; ino | do młika || maturyk nie stra- 
ciél KN nr 59; to || p o noś mi uobiecou ? KN nr 95; ale [| fs'yscyéée śę nayucyl'i muvié 
KN nr 170; kozp [| za vogon \ %ytdleś, KN nr 60.

Wielkopolska natomiast zachowuje w mniejszej dysproporcji obydwa 
rodzaje głównych odchyleń z przewagą jednak odstępstw pierwszego ro­
dzaju (typ I  ortotoniczny). Dla Wielkopolski przewaga typu pierwszego 
tłumaczy się, jak sądzę, łączliwością cząstek werbalnych z pleonastycznym 
że, które stoi tu w nagłosie i po spójnikach proklitycznych. Ponadto obser­
wować można w gwarach Wielkopolski liczne przykłady odstępstw typu 
„nowego*4 (typ V), próbuję je objaśniać syntetyzacją poczasownikową 
cząstek werbalnych i umieszczeniem czasownika wewnątrz zdania lub od­
cinka, mimo obecności zaimków czy spójników, z którymi gwary łączą 
najczęściej enklitykę, por. użycia w obu typach:

a) Żem ból w sznyterce i dostałem róża KN nr 300; Gfe moś krone? Źym spśedou 
Seźnikońi KN nr 288; Ji żym śe pytoy, KN nr 290;

b) Jak pSyél'im uot kąmpcmu) KN nr 259; Jak pśygnmuym krovy na puouudne, 
tuo zjodym uołkot, śe gwńyuym (...), puotyrn п у д ш п ы ц у т  znovu na pole ib.; Se go mu- 
gem dogun'ié, ale п ’е xc’oyem KN nr 281.

Osobną grupę stanowią przykłady najrzadszych odstępstw. Dla po­
szczególnych gwar przytoczę charakterystyczne zapisy dotyczące typu I I  
(z proklitycznym ustawieniem cząstek), oraz I I I  i IV  (z tzw. redundancją, 
rj. podwojeniem elementów werbalnych lub powtórzeniem schematu). 
Zapisów tego typu dostarczyły dialekty Śląska, Wielkopolski i Mazowsza. 6

6 Do odstępstw rzeczywistych zaliczam trzy typy w następującej kolejności narasta­
nia w czasie: a) ustawienie enklityk po pierwszym wyrazie po cezurze; b) po wyrazie 
wyróżnionym akcentem zdaniowym (poezja); c) łączenie enklityk na zasadzie logicznej 
(proza). Podział ten zastosowałam w swojej pracy doktorskiej pt. Szyk członów w obrębie 
form czasu przeszłego i trybu przypuszczającego (maszynopis). W artykule typy b) i c) zo­
stały potraktowane łącznie.
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a) typ II (proklityczny): a teraz e ś m i^ ,o p u ś c 'io ł (ze Śląska) К У  nr 23; óy \% ek jty  
tyź  n 'ê  m 'a u a  %ec'ii? (z Wielkopolski) KN nr 232;

b) typ III (podwojenie elementów): telahey suysou  (z Małopolski) KN nr 71; byogeg 
w ysya  (ib.) KN nr 89;

c) typ IV (podwojenie schematu): l a m  le z a u a m  prosto na  barax w wozu (z Ma­
zowsza) KN nr .371; le h  a m  śa z a b a ź a l im  (z Warmii) KN nr 409.

Całość rozważań ilustruje zamieszczona niżej tabela 6.

Tabela nr 1

CZAS PRZESZŁY W GWARACH

Teksty
Całość
zebr.

Zgodność z 
Wackernag.

Całość
odchyleń Odchylenia w typach

przykł. ilość 0//o ilość 0//o I II III IV V VI

Lorentz — 
Kaszuby 29 20 68,9 9 31,1 5 4
Nitsch — 
Małopolska 159 140 88,1 19 11,9 4 2 13
Nitsch — 
Śląsk 94 80 85,1 14 14,9 3 1 10
Nitsch — 
Wielko­
polska 76 47 62,7 29 37,3 18 1 10
Nitsch — 
Mazowsze 41 30 73,2 11 26,8 1 1 7 2
Nitsch —
dialekty
mieszane 9 7 77,8 2 22,2 1 1

Razem 407 324 79,4 84 20,6 32 2 2 2 44 2

4. SZYK ENKLITYK WERBALNYCH W TRYBIE PRZYPUSZCZAJĄCYM 
— STATYSTYKA I ODSTĘPSTWA

Analogiczną metodę rozważań zastosowałam dla badania odchyleń 
występujących w formach trybu przypuszczającego. Również i w tym 
przypadku potwierdza się jako główna tendencja występowanie zgodności 
z prawem Wackernagla. Nawet dla branej dodatkowo pod uwagę formy 
analitycznej z zaimkiem, obowiązuje w gwarach enkliza 7 * * 10. Zgodność ta

• Zdaję sobie sprawę, że proponowana klasyfikacja nie spełnia wymogów uniwersal­
ności. Chodziło mi jednak o pokazanie generalnej zasady szyku: zgodności z prawem 
Wackernagla i odstępstw od niego. Natomiast klasyfikacja w obrębie odstępstw jest 
sprawą umowną (wyodrębnianie typów III—IV) nastręczającą liczne trudności metodo­
logiczne (ostrość podziałów).

7 W formach 1 os. 1. p. czasu przeszłego i trybu przypuszczającego z zaimkiem -m y
jest enklityką, zajmuje swobodne miejsce w zdaniu Por. E. Decaux, M orphologie
enclitiques po lon ais , Paris 1955, s. 174.
10 — Rocznik N aukow o-D ydaktyczny
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została tu potwierdzona występowaniem większej (niż dla czasu przeszłego) 
ilości zapisów w trybie przypuszczającym (720 przykł.).

W  zbadanym materiale nie potwierdzają się proporcje w zakresie 
zgodności z prawem Wackernagla między wielkościami bezwzględnymi 
i względnymi np. 93,6% zgodności dla Śląska dotyczy tylko 78 przy­
kładów, gdy legitymujące się 79,8% Kaszuby reprezentuje 213 form. Dla­
tego rezygnuję tutaj z charakterystyki wielkości ekstremalnych i kryte­
rium rozrzutu geograficznego.

Interesująco przedstawia się ogólna struktura odstępstw od pozycji 
Wackernagla w tej formacji. Wykazuje ona pewne prawidłowości logiczne, 
np.: najniższy procent odchyleń (6,4%) mają gwary Śląska, prawdopo­
dobnie z tego powodu, że tryb przypuszczający na tych terenach ma po­
stać archaiczną. Podobnie rzecz się ma na Mazowszu 8. Najwyższy procent 
odchyleń dostarczyły gwary mieszane (29,4%), ponieważ na tych tere­
nach przejściowych krzyżują się izofony zjawisk językowych, a więc dia­
lekty te nie mogą prezentować zbyt jednolitej tendencji.

Dystrybucja odchyleń wykazuje generalną przewagę typu piątego. 
Zjawisko to potwierdza się we wszystkich typach gwar. Z punktu widze­
nia geografii zjawiska, największą różnorodność występowania typów od­
chyleń wykazują Kaszuby, a po nich Mazowsze, następnie po trzy rodzaje 
odchyleń (niejednorodnych) mają Małopolska, Śląsk i Wielkopolska.

Wydaje się, że prawdopodobnych wyjaśnień dla takiej różnorodności 
odchyleń np. na Kaszubach można szukać w archaiczności tej gwary. 
Może to być również związane z peryferyjnością dialektu bądź w sensie 
granic etnicznych państwa, bądź granic międzydialektalnych. A  oto ilu­
stracja przykładowa poszczególnych typów odchyleń w trybie przypusz­
czającym:

a) typ I (ortotoniczny): b im  vie  fa la  dróską, poślą  hi (z Kaszub) Lorentz nr 814; 
b y ś  slos s tego p ieca , vyn 'iuzbyé (z Małopolski) KN nr 63; b y m  s'e lu d z 'i n ’e fstydz'ieoa, 
uocybym  c i vywupicoa (ib.) KN nr 115; B y ś  /с о и  tylko zryć a n i f  n'e robić (z Wielkopolski) 
KN nr 286;

b) typ II (proklityczny): /tó e  tóe Ъъ Ьъи  (z Kaszub) Lorentz: nr 668; Se to uot złegyo 
6lov'eka b y  b y ło  (ib.) Lorentz nr 800; I tak na rażę b y  b 'i l ' i  n 'esk a l'i (z Mazowsza) KN 
nr 375;

c) typ III (podwojenie elementów) гад b y  d n a  b y odeśua (z Kaszub) Lorentz nr 693; 
Seby uóylby s'e / o f ié  (z Mazowsza) KN nr 401;

d) typ IV (podwojenie schematu): /«  b t  ■/cfiauam (z Kaszub) Lorentz nr 754; To  
ty b y  rot /d o u e s  (ib.) nr 621; W olałam  b y m  się uspic (ze Śląska) KN nr 26. 8

8 Por. uwagę K. Nitscha (JPol 1913, s. 82), wg której aorystyczne -/ zepchnięte 
zostało na płd. zachód i do dziś występuje na Śląsku i w płd. Małopolsce. Również po­
wstanie form zaimkowych w 1 pl. czasu przeszłego i trybu przypuszczającego łączy 
K. Nitsch z osłabieniem tego -/. W obydwu formach fleksyjnych typ z zaimkiem bez 
słowa posiłkowego występuje najczęściej właśnie na Kaszubach, Śląsku i Mazowszu.
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e) typ Y (ustawienie po cezurze): bo [| o n ib y  nos w yzabija li (z Małopolski) KN 
nr 96; bo II po  p o lo jd n iu  b y j ś  fca le  n ie  szeł (ze Śląska) KN nr 20; to || może b im  leps'i 
zrobjół (z Wielkopolski) KN nr 302; konie || b y ł y b y  połem ały wszystko (ib.) KN nr 300; 
i i  ftancas || iu ź  byuo to X eum rw  || p o d d a y o b y s ' e .  (ib.) KN nr 292; ale znovu | z o s ta ­
l i b y  ź w a  bez mleka (z Mazowsza) KN nr 389; to || może b i ś c e  taki dobri b ili (z Warmii) 
KN nr 403.

f) typ VI (ustawienie logiczne): tym u cóe tyn  b û t  b y  pasovou  (z Kaszub) Lorentz 
nr 672; iesce do k ł o p o t u b y  ze sobom doél'i (z Małopolski) KN nr 65; i  ńadumośći do 
P é u n o v a b y m  n ’e p sy n 'u s  (z Łowicza) KN nr 205; M ozę p d n  b i  taki dobri buy  
(z Warmii) KN nr 403.

Całość rozważań ilustruje tabela nr 2.

TRYB PRZYPUSZCZAJĄCY

Tabela nr 2

Teksty
Całośó
zebr.

Zgodność 
z Wackem.

Całość
odchyleń Odchylenia w typach

przykł. ilość O//o ilość 0//o I II III IV V VI

Lorentz — 
Kaszuby 213 170 79,8 43 20,2 2 6 2 6 21 6
Nitsch — 
Małopolska 196 166 84,7 30 15,3 2 23 5
Nitsch — 
Śląsk 78 73 93,6 5 6,4 1 1 3
Nitsch — 
Wielko­
polska 93 77 82,8 16 17,2 2 14
Nitsch — 
Mazowsze 123 111 90,2 12 9,8 1 1 2 8
Nitsch —
dialekty
mieszane 17 12 70,6 5 29,4 3 2

Razem 720 609 84,6 111 15,4 8 7 4 7 72 13

5. UWAGI KOŃCOWE

Z przeprowadzonych rozważań można wydobyć co najmniej dwa ro­
dzaje wniosków; typu komparatystycznego i prognostycznego.

Porównując czas przeszły i tryb przypuszczający można stwierdzić, że 
generalnie w obydwu formach potwierdza się w przybliżeniu jednakowe 
działanie prawa Wackernagla, chociaż lokalizacja geograficzna dla obu 
form nie jest identyczna. W  obydwóch formach dominują te same typy 
odchyleń (I i Y ) z przewagą ustawień młodszych (typ Y ). Odstępstwa te 
są jednak bardziej zróżnicowane dla trybu przypuszczającego niż dla czasu
10*
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przeszłego. Ponadto w tych samych gwarach typy odchyleń dla jednej 
formy nie pokrywają się z rodzajami odstępstw w drugiej formie. W y­
jątek stanowi tu Małopolska.

Jeżeli idzie o dalszy rozwój odchyleń, można założyć prawdopodobień­
stwo wzrostu ilościowego odchyleń nowych (typ Y  i V I), zwłaszcza, że 
na obserwowany proces odstępstw może wpływać syntetyzacja pocza- 
sownikowa cząstek werbalnych obu form fleksyjnych zaobserwowana w ję­
zyku literackim.


